
=  A  B  C  —  K O W I N Y  C O D Z I E N N E  -  Str. 6

O jc i e c  At?fl£ M IW S lE ? żtw c  jjrzzclco pp. B i iM o m l! PIn$H!w!czOi0 l
zg rcm a d zo n ycn  W L  s ie n i

M IA S T O  W A T Y K A Ń S K IE ,  11 
7. ( K A P )  Ju ż w  liś c ie , k tórym  
O jc ie c  Sw. p o w ie rza ł ka rdyn a ło ­
w i P a ce iliem u  m .s ję  rep re zen to ­
w a n ia  S w o je j O soby na u roczy ­
s tośc ia ch  w  L is ieu x , zaznaczone 
było, że P a p ie ż  u roczys tośc i te 
uw aża  za sp raw ę  n ie zm ie rn  e do­
n ios łą , w  k tó re j ca ły  św ia t kato- 
ł i  Jd  w in ien  b yć  za in te resow an y .

O jc ;ec ś w .f w id zą c  ty le  dow o­
dów  czc i d la  św. T e re s y  i sam w ie  
le k ic ć  d ośw iad czyw szy , zw ła s z­
cza  w  c ią gu  ob ecn e j choroby, Je j 
op iek i, p ra gn ą ł od początku  w z ią ć  
u dzia ł ja k  n a jb a rd z ie j osob is ty  
w  obchodach  ku czc i te j  Ś w ię te j. 
P ;e rw szym  krok iem  w  tym  k ie­
runku było  m ian ow an ie  L ega tem  
Pap iesirim  n a jb liż szego  | w spó ł­
p ra co w n ik a  —  k ardyn a ła  P a ce l-  
lie go , d ru g im  —  fa k t  sp ec ja ln ego  
na tę u roczys tość  p rzem ów ien ia  
p rzez  rad io .

P rzem ó w ien ie  sw e w y g ło s ił  O j­
c ie c  Sw. z C a s te lga n d o lfo , s ie­
dząc przed  stołem , na k tórym  
u staw ion a  była  m ała s ta tu etka  
św . T e re s y  i J e j r e lik w ie . Zan im  
n a stąp iło  p rzem ów ien ie , P a p ie ż  
w ys łu ch a ł p rzez  ra d io  ca łe j pon- 
ty f .k a ln e j M szy  ś w „  k tórą  w  L i-  
s ieu x  od p ra w ia ł ka rdyn a ł P a ce l-  
li.

Spraw^diiiYcść tfh mniej 
posiadających

,.O tom  je s t  z w am i, p a s te rz  z 
ukochanym i ow ieczk am i, o jc ie c  z 
n a jd ro ższym i d ziećm i. O tom  z 
w am i w  im ię  Ś w ię tego  Jezusa, 
n a jb a rd z ie j god n ego  m iło śc i K r ó ­
la  naszego, U ta jo n e g o  w  N . Sa­
k ra m e n c ie , 'i  w  im ię  św. T e re s y , 
h on oru  i g lo r i i  L is ieu x , J e j K a r ­
m e lu ”  —  rozpoczą ł P a p ie ż .

A  d a le j t łu m a czy ł: „P r z y b y w a ­
m y m od lić  się . z w am i, g d y ż  w y ­
da je  s ię  N am  to n a jb a rd z ie j s łusz 
nym , n a w et n a jb a rd z ie j k on iecz­
nym  sposobem  u czes tn iczen ia  z 
w am i w  ty ch  ch w ila ch  p ra w d z i­
w ie  bo łk ich ” .

R ze c zą  k on ieczn ą  n a zyw a  O j­
c iec  Sw. m odły, g d y ż  w ie lk im i są 
nędze i w ie lk im i n ieb ezp ieczeń ­
s tw a , g ro żą c e  ze  w szys tk ich  
stron , pom n ieć w ię c  n a le ży  na 
s’ ow a B osk iego  M is tr z a : o p o r ie t  
som per o ra re  e t non d e tie ere . 
M od lić  s ię  trzeba , b y  B óg  ludom  
u c iśn ion ym  dziś  nędzam i i d rżą ­
cym  p rzed  ju trem  dał spocząć w  
ła d z ie  i pokoju  i p o w ró c ił je  na 
jed yn ą  d ro gę  u zn aw an ia  Jego  
nad św ia tem  w ład zy , posłu szeń ­
s tw a  J ego  ś w ię łym  p raw om , 
sp ra w ied liw o ś c i i  m iło s ie rd z ia  
zw ła s zc za  d la  m n ie j p os iad a ją ­
cych , a p rze to  b a rd z ie j po trzebu ­
ją c y c h  i  b a rd z ie j c ie rp ią cych .

M od lić  s ię  trzeba , b y  K ró l U ta ­

jo n y  w  N . S akram encie  z dusz 
naszych , odku p ion ych  K rw ią  Sw o 
ją  N a jc en n ie js zą , u czyn ił św ią ty ­
n ie  zn aczn ie  w sp a ln ia l3 ze  od n a j­

p ięk n ie jszych  bazy l*k  ziem skich , 
św ią tyn ie  żyw e , w  k tó rych  za ­
m ieszka u św ięca ją c  Je i b ło gos ła ­
w iąc  sw ą  Łaską . M ód lm y  s ię za 
s tra żn ik ó w  i op ieku n ów  tych ży ­
w ych  bazy lik , k tó rzy  są duszą w a­
szych dusz. N a s tęp n ie  O jc ie c  Św. 
w zy w a  dc m od łów  za  s ieb ie , w o  
bec w ie lk ich  za d a ń , i ob o w ią z­
ków , k tó re  na N im  spoczyw a ją . 
„O ra te  p ro  nob.s, oram us p ro  vo - 
bis, orate  p ro  in y icem  u t sa !ve - 
m in i“ .

Błogosławieństwo
K oń cząc  sw e n ie zw yk le  ser­

deczne p rzem ów ien ie , O jc ie c  Św. 
u d z ie lił sw ego  b łogos ław ień s tw a , 
m ó w ią c : „ A  te ra z  n iech  sp łyn ie  
na k ażd ego  z w as  to  Ł ło gos ła w ień  
stw o, k tóre  zaw sze  je s t  w ie lk im  
p ra gn ien iem  dobrych  d z iec i o d ia  
nych  i w ie rzą cych , ja k im i n y  je ­
s teście , b ło gos ła w ień s tw o  s ta rego  
O jca , O jca , k tó rego  w asze m od ły  
p ow róc iły  na d rogę  życ ia , ja k  dłu 
go s ię  Bogu  podoba, b łogos ła ­
w ień s tw o  N am ies tn ik a  C h rystu ­
sow ego, B usk iego K ró la , k tó ry  
upodobał sob ie p rzeb yw a ć  w śród  
m a z i p ro s tego  serca, czystych  
ja k  l i l ie ” . ‘    1 „

P rzem ó w ien ie  pap iesk ie  trw a ło  
d z ies ięć  m ’nu t p rz y  n ie zw yk le  
czystym  ^odbiorze w L is ieu x . N ie ­

op isan y  en tu zjazm  i w zru szen ie  
k ilku set ty s ię c y  w ie rn ych  to w a ­
rzys zy ło  s łow om  O jca  Św.

Robotnik 
zabiega o «vzclędv... 
kościoła kat.Fcklego

P A T  d o n o s i.

„Osservatore Romano”  poświęca 
niemai ca:/ numer podróży Kardy­
nała Pacellego, publikując .ta wstę­
pie oryginalny tekst łacińskiego li­
stu papiesKiego, który został od- 
czy ł any prze* legata apostolskiego 
w  l 1si*ux.

Omawiając p oo yK  kardynała w  
p aryz*i, organ watykański podkre­
śla =eroeczoość przyjęcia, zgotow a­
nego dostojnikowi kościelnemu, 
oraz przyjezr r ton rozmowy, odby­
tej z min. Delhos 
D z is ie js z y  „R obotn ik *', om aw ia  

ją c  p ow yższe  kom en tarze  p icze  
ta k :

Nie ulega najmniejszej wątpliwo­
ści, że zarówno pc dróż kardynała 
— sekretarza stanu, jak powyższe 
jego oświadczenie, jest d o w ie m  
rader misiach stosunt św, jakie 
istnieją oDecme między Watykanem 
a Peoubliką Francuską. (R ed.). 
C iek aw y  dow ód  ak c ji, p od ję tp j 

p rzez  czyn n ik i lew ic o w o  - m asoń­
skie F ra n c ji i n iek tó rych  innych  
państw , a zm ie rza ją c e j do z jed ­
nan ia  w zg lęd ó w , kośc io ła . I  to 
„R obotn ik *” , k tó ry  pa rę  dni temu 
w y p isy w a ł n ies tw o rzon e  h is to r ie  
p rz e c iw  k ośc io łow i i N ie  ma to 
jak  e la s ty czn ość !

Zsknńczp.nie uroczystości
L IS IE U N , 11. 7 N a  zakończe­

nie kon gresu  odby ła  s ię  w ie łk a  
p roces ja , k tó ra  t rw a ła  4 g< d żiny .

T Y 6 C D K 1 K  H A N D L O W Y
ORGAN STOWARZYSZENIA KUPCÓW POLSKICH

E G Z E M P L A R Z E  O K A Z O W E  N A  K A Ż D E  Ż Ą D A N I E

Warszawa, Zielna 50

ra!a krwawych z m e s z e i w  U . S i .
wynikiem akc. i Kom nternu

Z ep ch n ięc ie  na d ru g i p lan  o rga  
n z a c ji rob o tn ik ów  am erykań ­
sk ich  zn an ej pod n a zw ą : A m e ry ­
kańska F ed e ra c ja  P ra cy , przy 
jed n oczesn ym  w zro ś c ie  w p ływ ó w  
K om ite tu  O rg a n iza c y j P rzem ys ło  

w ych  (C . f .  O .), k te ry  je s t  p rzy ­
budów ką K om in tern u , w  ca łych  
S tanach  Z jedn oczon ych  A m eryk i 
P ó łn o cn e j n ies łych an ie  w zros ła  
ak tyw n ość  e lem en tów  w y w ro to ­

w ych .
W  Y ou n gs to w n , M on roe , D e­

tro it. A n derson , M assv illo n , *  
p o tężn ych  s ta low n iach  tam  zn a j­

d u ją cych  się, w  hu tach  i

K a rd y n a ł P a c c ll i  u czes tn iczy ł 
w  n ie j pod baldachim em , w  o to ­
czeniu 5 k a rd yn a łó w  i  70 b isku­
pów, n iosąc osob iśc ie  m onstran­
c je  z  P rzen a jśw iętszym i Sakra­
m entem . O lb rzym ie  tłu m y  skła­
da ły  mu hołd , k lęka ją c  w  m om en­
cie  gdy  p rzech odził.

D y r .  B u ł h a k  u s tą p ił  z  g ie łd y  m ię sn e j
Cios dla kliki nap-awiackiej w  spółdzielczości

W  sobotę poda ł się do d ym is ji 
dyr. g ie łd y  m ięsn ej w  W a rs za w ie  
p. A n to n i Bułhak.

Jak  s ię  dow iadu jem y  d ym is ja  ta  
sto i w  zw iązku  ze  ś ledztw em  
w drożonym  p rzec iw k o  p A n to n ie ­
mu B u łh akow i i  b. p rezesow i g ie ł­

dy m ięsn e j p. W ła d y s ła w o w i P ia -  P ia s k iew ic z  o d g ry w a ł o lb rzym ią  

sk .ew iczow i. ś led z tw o  spoczyw a 
w  rękach  sędz iego  ś ledczego  Jana 
G rabow sk iego .

W iadom ość  o tych  fak tach  z ro ­
b iła  o lb rzym ie  w ra żen ie  w  s ferach  
handlu  m ięsn ego . P . W ła d ys ła w
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Uroczystości . Dnia M ' rzs ”  w Gdyni

R . P .
i

G D Y N IA , T l i  7 P ro g ra m  tego ­
roczn ych  u roczys tośc i „D n ia  M o­
r za ”  ro zp oczą ł s ię  od egran iem  w  
god z in a ch  poran n ych  pobudk i w  
różn ych  punktach  m iasta  p rzez  
lic zn e  ork iestry . O godz. 9-ej na 
p lacu  p rzy  B asen ie  P re zyd en ta  
odbyła  s ię  zb ió rka  io rm a c ji  w o j­
skow ych  i osób, p rzyb y ły ch  na 
u roczystośc i „D n ia  M o rza ” .

R ząd  rep re zen to w a ł p. w ic e p re ­
m ier  E u gen iu sz  K w ia tk o w sk i. 
P rz ed s ta w ic ie le  w ła a z  z p. w ic e ­
p rem ie rem  K w ia tk o w sk im  na cze 
le  z a ję l i  p rzygo to w an e  , m ie jsca  
pri.ed o łta rzem  po low ym . W  m ię­
d zyczas ie  p rzyb y ł do B asenu P r e ­
zyd en ta  to rp ed ow iec  O. R . P . 
„M a zu r ” , na k tó rego  pok ład zie  
zn a id ow a ł s ię  P an  P rę zy d en t 
R zec zyp o sp o lite j.

P a n  P re zy d e n t R zec zyp o sp o li­
te j w ys łu ch a ł z pok ładu  to rp e ­
dow ca  M szy  św., k tó rą  c e leb ro ­
w a ł b iskup m orsk i ks. O k on iew ­
ski. P o  n abożeń stw ie  ks. b iskup 
O kon iew sk i w y g ło s ił  p odn ios łe  
ok o liczn ośc iow e  kazan ie . Z ko le i 
p rz em a w ia li:  p rezes  Zarządu
G łów n ego  L . M . K ., gen. K w a ś ­
n iew sk i, o ra z  p. w ic ep rem ie r  inż. 
E u gen iu sz K w ia tk o w sk i.

P . w ic ep rem ie r  inż. K w ia tk o w -

k tó rego  ks. biskup O kon iew sk i 
u d z ie lił b ło gos ła w ień s tw a  f lo c ie  
w o jen n e j oraz zebranem u w  ba­
senach p o rtow ych  tab o ro w i p o l­
sk ie j f lo t y  h a n d low e j i ryb a ck ie j 

N a jb a rd z ie j in teresu ją cym  pun­
ktem  d z is ie js zych  u roczystośc i 
b y ła  r ew ia  w szys tk ich  jed n os tek  
M a ryn a rk i W o jen n e j oraz hydro- 
p lanów , u rządzona pom iędzy  f a ­
loch ron am i a basenam i p o r to w y ­
m i. R e w ia  ta, k tóra  spotkała  s ię  
z o lb rzym im  en tu zjazm em  ty s ięcy  
tłu m ów  zg rom adzon ych  w zd łu ż  
n a b rzeży  m ola  po łu dn iow ego , 
p rz y ję ta  zosta ła  z pokładu kon tr- 
to rp ed ow ca  „M a zu r ”  p rzez  Pan?  
P re zyd en ta  R ze c zyp o sp o lite j. • 

R e w ia  naszej 1 f lo ty  w o jen n e j 
w y w o ia ła  w ie lk i en tu zja zm  tłum u 
ze w zg lęd u  na je j  .spraw n ość i 
w yszk o len ie  za ło g i. P o  zakończe­
niu r e w ii  P an  P re zy d en t R ze c zy ­
p osp o lite j w ra z  ze sw ym  o tocze ­
niem  udał s ię  na pok ład zie  to rp e­
dow ca O- R . P . „M a zu r ”  na Oksy- 
w ię, • n a tom ias t p rz ed s ta w ic ie le  
R ządu  z p. w icep rem ierem  inż. 
K w ia tk ow sk im , u da li s ię  z ko le i 
na ul. Ś w ięto jań ską , g d z ie  odbyła  
się  d e fi ie d a  lądow a.

W  god z in ach  popo łu dn iow ych  
uczestn icy  d z is ie jszych  u roczy-

W  dniu d z is ie jszym  G dyn ia  —  
za rów n o  p o r t  ja k  i  m iasto  —  je s t  
n ie zw yk le  ożyw ion e. N a  każdym  
kroku w yczu w a  s ię  n astró j św ią ­
teczny , napraw dę radosny.

ro lę , n ie  ty lko  w  hand lu  m ięsnym , 
lecz  ró w n ie ż  w  o rg a n iza c ja ch  ro l-  
h iczych  j sp ó łd z ie lczych .

O becn ie  p. W ła d y s ła w  P ia sk ie ­
w ic z  je s t  f i la r e m  t. zw . N a p ra ­
w ia c zy  w  sp ó łd z ie lczośc i ro ln i­
cze j. Zn an y  b y ł z  u m ie ję tn ośc i 
g rom ad zen ia  w  sw ym  ręku  ren ­
tow n ych  posad.

P rz ec iw k o  pp B u łn akow i I 
P ia s k iew ic z o w i p row ad zon a  b y ła  

od d łu ższego  czasu kam pan ia  p ra  
sowa. D z ia ła ln ość  ich ' o ś w ie t la ­
liśm y  m ięd zy  in n ym i k ry ty c z r ie  
na łam ach naszego p ism a. W  p ro ­
cesach  w y toc zo n ych  p rzez  p. B u ł­
haka je g o  osk a rży c ie lo w i, p. P ru s  
W iśn iew sk iem u  ten  os ta tn i w y ­
szedł ob ron ną  ręką, p r z e p r o w a ­
d za jąc  dow ód  praw dy.

J e że iib y  w d rożon e  , ś led z tw o  
w ykaza ło  w in ę  pp. Bułnaica I P ia -  
sk iew icza , to b y łb y  to w ie lk i cios 
d la n a p raw ia czy

TuSon m o rzo n y
płonącymi laseriu

Podziemne magazyny woisicowe zagrożone

ski w ra z  z ks. b iskupem  O kon iew - otości m ie li m ożność zw ied zen ia  
skim p rz e s z li następn ie  na pok ład  ok rę tów  w o jen n ych , usitaw iony-h 
opoóa l s to ją cego  k on trto rped ow - w zd łuż n adb rzeży  w  B asen ie  P re -

ca 0 . R . P . „G ro m ” , z  pok ładu  zyden ta.

Ja psnia p ro w a d zi dalej
akc ą póDba’11 Chin

zak ła ­

dach sam ochodow ych  F o rd a , Ge­
nera l M oto rs  i C h rys le ra  codzien ­
n ie  dochodzi do n ie zw yk le  k rw a ­
w ych  w a lk  m ięd zy  s tra jk u ją cy ­

m i. a s tra żą  och ron n ą  czy in te r ­
w en iu ją cą  p o lic ją  bądź gw a rd ią  
repub likań ską.

P a rom ies ięczn a ., d z ia ła ln ość ”  
kom u n is tyczn ego  „C . I . O ."  do­
p ro w a d z iła  do tak  n ies łych an ego  
zao gn ien ia  sy tu a c ji na fr o n c ie  
robotn iczym , że lik w id a c ja  g ro ź ­
nego stanu za o a ln ego  s ta ła  się 
zadan iem ' ponad s iły  ty ch  w szy ­
stk ich , k tó rzy  d opu śc ili do 

stu C r. O

TO K IO , 11 7. W  niedzieię odbyło 
się tutaj nadzwyczajne posiedzenie 
gabinetu. Prem iei zwołał też posie­
dzenie przywódców parlamentarnych 
wszystkich partii. W raz z ncsicdze- 
mem gabinetu odbywało się zebranie 
najwyższej rady wojennej. Uchwalo­
no jak najszybsze wysłanie posiłków 
do Chin Północnych, przyt. czym. mi- 
nisteriura tinansów przeznaczyło na 
ten cel odpowiednie-tundusze.

Jednym z najważniejszych zarzą­
dzeń dnia dzisiejszego jest wysłanie 
na teren operacji wojennej gen. I  at- 
suki, jako głównodoT odząc“ go w szy­
stkimi sitami japońskimi w Chinach 
Północnych. Wrar z przybyciem do 
Chin gen. Katsuki oczekiwać należy

zaostrzen i, ogólnej sytuacj.. W  
związku z tym nie należy —  jak eą- 
dzą tutaj —  noodziewae się rychłego 
zakończenia chińsko - japońskiego 
konfliktu

P E K IN , U ,  7. Z obuty na niedzie­
lę doszło do nowych walk pomiędzy 
wojskami chińskimi i japońsk.ini, W 
wyniku tych (alk Japończycy odjęli 
miejscowość Luń • wan - miao i Tuń - 
Shie - Huń. Ze strony Japończyków 
liczba strat wynosić ma 6 iabilych I 
18 rannych, Źródła .apońskie podam, 
że podczas walk kilku dni osiatnich 
wojska japońskie straciły ogóle,n 52. 
zabitych i 175 rannych. Szczególnie 
zacięte walki toczyły się o most ko­
lejowy w pobliżu Luń - wad ■ miao.

P A R Y Ż ,  U .  7. O ko lice  Tu lon it 
n a w ied z ił ogrom ny p oża r  lasów , 
k tó ry  p oc ią gn ą ł za sobą s traszne 
zn iszczen ie . P a s tw ą  p łom ien i pad 
ły  zn a jd u ją ce  się na sk ra ju  lasów  
m aga zyn y  i sk ładn ice n a leżące  do 
zarządu  portu . P o ża r  w ybu ch ł na 
północ od m ie jscow ośc i kąp ie lisko  
w e j K om nagnau  i  zn iszczy ł m ie j­
scow ośc i S ab le tte  i F ab regas .

'R ó w n ie ż  w  ogn iu  s tan ę ły  re ze r  
w y  m a te r ia łó w  ła tw o p a ln ych  uży­
w an ych  do m aszyn erii ok rę tow e j. 
N a  m ie jsce  pożaru  p rz yb y ły  za ­
a la rm ow an e  od d z ia ły  Sen ega lczy - 
ków , m aryn a rk i h a n d low e j i wo-

je r n e j  s tac jon ow a n e  w  T u lo n ie  
oraz p iech ota . P o za  tym  m er T a ­
lonu w y s ła ł na te ren  o gn ia  7 od­
d z ia łów  m ie jsk ie j s tra ży  p o ż a r ­
nej. S tra ży  w  u m ie jscaw iar..u  po­
żaru , k tó ry  ob ją ł p rz es trzeń  oko­
ło  16 km., pom aga ła  ludność cy ­
w iln a , P ra w d op od ob n ie  n ie  1 d? 
się  u ra to w ać  ob sza rów  za le s io ­
nych. A k c ja  ra tow n icza , p row a ­
dzona p rzez  dow odcę portu  m a 
na celu  n iedopu szczen ie  o gn ia  do 
re jo n ó w  w o jsk ow ych , na których, 
w ybu dow an e są podziem ne m aga ­
zyn y  i sch rony z zasobam i to w a ­
rów . 1 " '

.Wrogowie ludu' bij<) StathanewcGW
Skqd wzicjć przyiació£ ludu'

M O SK W A , l i .  7. Sirmajs, i rz< • 
wodniczacy rady miej .klej w i K a li­
ninie, został zdemaskowanj jako 
„w róg  ludu” . N a  jego niejsce mia­
nowano Picwiatkina, który iówui< /. 
okazał się „w rogiem  ludu**. Obaj oni 
zostali aresztowani. „Izwiestia* wy 
jaśniają, że stało się to dlatego, te  
zamias' systemu wyborczego flioso- 
wano system nominacyjny.

„W rogiem  ludu”  okazał się sekre­
tarz komitetu komsomois: Jego w in­
stytucie medycznym w Ifujbyszewle,

W ielicr. Poza tym „w rogam i ludu”
okazali się członkowie kujbyszewakZe
go obwodowego komitetu komsomol- 
skiego Zakon 1 Inberg.

M OSKW A, I I .  7. Z Jarosławia do­
noszą: W  fabryce opon samochodo­
wych w ykryto grupę dezorganizato- 
rów, na której czele stal naczelnik 
fabryki Koniew i majste* Kaseurin. 
M iędzy innymi prowadzili om walkę 
ze stachanowszczyzną, b.jąc robotni­
ków, którzy przodowali w pracy. Ca­
ła grupa została oddana pod sąd.

A ministrowie nie boją się..

Jybi e; szav e uroczyst ści
Chrzęść. Przedstawicieli hondlowych

PO ZNAN , 11. 7 W  nie-1'ielę, dnia 
11 bm., Stowarzyszenie: Chrześcijań­
skie Kupców Podróżujących i Przed­
stawiciel. Handlowycn w  Poznań: 
obchodziło 30-stoiecie swojej działa I 
ności. Po nabożeństwie i złożeniu 
wieńca u stóp Pomnika Wdzięczno-

3 z w y c i ę s t w a
Jędrzejowskiej,

Jadwiga Jędrzejowska która zł  
kilka dni odpływa do Am eryki, s «  
wziąć udział w mistrzostwach Sta­
ni w Zjedn. w Forest H ill zdążyła 
przed odjazdem zdobyć ieszcze trzy 
.ytuły m istrzowskie wschodniej An- 
glii.

W  rozgrywkach w Fellxstowe Ję­
drzejowska pokonała w finale a n ­
gielkę W right w dwóch setach 6:1, 
6:4, zdobywająe tytuł m istrzyni 
wschodniej Anglii.

Polka, grając wr-iz z Brown zd 
nyła także mistrzostwo gry  podwój­
nej pań, a wraz ze swoim partne­
rem, mistrzem Japonii Yamagmhi

grzerez ro  , r5wn;eż j m istrzostwo 
szanej.

m ie­

ści, członkowie Stowarzyszenia ze­
brali się w liczbie >kolo kOC osób 
w  auli W yższej Szkoły Handlowej. 
Zebranie zagaił prezes Stowarzysze­
nia p. MacL-jewski, po czym na prze­
wodniczącego powołano p. prezesa 
Bolesława Kasprowicza.

Szereg referatów na T maty zawodo 
we wygłosili: kurator Stowarzyszenia 
p. Kuntze, który mówit o 30-stoletniej 
działalności Stuwaizysrenia, p. P ie­
chocki —  o twórczej pracy podłóż u 
jacego kupiectwa chrześcijańskiego, 
wreszcie profesor Uniwersytetu Fo- 
znańsk:egi p. Gantkowski, który 
omówił rzeczowo stosunek kupiectwa 
do polskiej Kultury chrześcijańskiej.

M O SKW A, 11. 7. Tass podaje, l i  
turecki ministeu spraw 1 zagranicz­
nych Tew fik  Rustu Aras przybył 
dziś do Baku, skąd od-echał do M o­
skwy. ■ _l

M O SK W A , U .  7. W  wyniku w izy­

ty ministra spraw zagranicznych 
Szwecji Sandlera ogłoszono w Sobotę 
wieczorem komunikat, k ióry  ood- 
kreśla normalny rozwój atosunliów 
szwedzko - sowieckich i przywiązanie 
obu państw do sprawy pokoju.

C z e r w o n y  s t a t e k  z  n e f t ą
przeszedł ira stronę pow s&ńców

B O R D E A U X , 11. 7. „U n ite d  
P ress”  d o n o s i- N a d esz ły  tu b liż ­
sze s zc zegó ły  d otyczące  p rze jś c ia  
na stronę p ow stań ców  statku  rzą  
dow ego  „C am p ead or” , w io zącego  
w ie lk i ładunek n a fty . K iedy w  
tych  dn iach  statek  pos iada jący  w  
sw oich  rezerw u a rach  8 m il.on ów  
l it r ó w  n a fty  zaw in ą ł do jed n ego  
z po rtów , na pokład je g o  w esz ła

9 ofiar
katzst ofy kolejowej

P A R Y Ż .  11. 7. Spod szczątków  
zm iażd żon ych  w agon ów  podczas 
k a ta s tro fy  k o le jo w e j, k tóra  m ia ła  
m ie jsce  w  pob liżu  dw orca  L e  
M ans, w yd ob yto  9 tru pów  oraz 
27 osób rannych . R ann ych  p rze ­
w iez io n o  do s zp ita la  w  L e  M ans.

Tylno trzy depasze
trzech „Z,u

K A T O W IC E , 11. 7. P o  rozłam ie  
w  zw ią zkach  zaw od ow ych  ZZ7,, 
w  dniu d z is ie jszym  odbył s ię  w ie l 
ki z ja za  Z jed n oczon ych  Z w ią z ­
ków Zaw odow ych , odłam u, któ^y 
ze rw a ł z c en tra lą  Z.Z.Z. w  W a r ­
szaw ie , c zy li b a id z ie j „p ra w ic o ­
w e g o ”  i w ie rn ego  N a p ra w ie .

W yb ran o  now y zarząd  g łó w n y  
z sekretarzem  gen era ln ym , p . B aj 
durą na cze le . D o zeD ranyeh w y ­
g ło s ił p rzem ów ien ie  w o j. G rażyń ­
ski, W a ln y  z ja zd  zakończono u- 
ch w a len iem  depesz ho łdow n iczych  
do P an a  P -e zyd en ta  R . P-, P- p re ­
m iera  gen. S law oj-S k ładkow sk ie- 
go o ra z  J. E. ks. p rym asa H londa.

gru pa osób u zb ro jon ych  * k tórzy 
ok aza li s ię  p ó źn ie j zw o lenn ikam i 
rządu  n arodow ego  gen . F ran co .

N a  p e łn ym  m orzu  n a m ó w ili on i 
kap itan a  statku, sp rzy ja ją c e g o  
pow stańcom , do zm ,any kursu że­
g lu g i ao je a n eg o  z p o r tów  naro­
dow ych . K a p ita n  w ydał rozkaz 
p łyn ąć dc po-tu  P a sa je s  w  p ob li­
żu San Sebastian . W czo ra j statek 
p rzyb y ł na m ie jsce  p rzezn acze­
nia. W a rto ś ć  p rzew iez ion ego  to ­
w aru  ró wna s ię w  kw oc ie  6 m i­
lion ów  z ło tych . K a p ita n  p rzekaza ł 
ładunek m ie jscow ym  w ładzom  
w ojsK ow ym .

Rokowania cożyrzkowa
aen. Franco

P A R y z ,  11. 7. P ra sa  donosi, że 
w  u b ieg łym  tygo d n iu  n ie jak i M on  
teve rte , p rz yb y ły  z G enew y, od ­
w ied z ił s ze reg  w ie lk ich  banków  
parysk ich , z k tó rym i w szczą ł ro­
k ow an ia  o pożyczk ę  w  w ysokośc i 
2 y 2 m iM arda p ese t d la  gen . F ra n ­
co. R ów n ocześn ie  n -e jak i A g u ih a r  
p ro w a d z i w  L o n d yn ie  roao w an ia  
o pożyczkę 5 m ilia rd ó w  ró w n ie ż  
d la  gen . F ran co . ,
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